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Kompromitacja lewicy
Inwazja bolszewicka u- 

jawniła kompletną kompro­
mitację stronnictw lewico­
wych w Polsce, aż do t. 
zw. thugutowcow włącznie 
jako czynnika państwowo- 
twórczego

Głośno reklamowany, 
patrjotyzm Polskiej Partji 
Socjalistycznej okazał się 
w zetknięciu z rzeczywi­
stością szkodliwą fikcją.

Zwolennicy P. P. S. w 
Siedlcach natychmiast po 
zajęciu tego miasta, poszli 
do bolszewickiej Kanossy 
i ofiarowali bolszewikom 
swe pokorne służby. W 
Białymstoku znaczna ich 
część wyemigrowała w 
chwili wkroczenia wojsk 
polskich wraz z żydami 
komunistami.

Podczas objazdu kraju 
uwolnionego z pod najazdu 
ministrowie Witos i Skul­
ski stwierdzili, źe bolsze­
wicy w wielu okolicach 
witani byli z sympatją przez 
służbę folwarcznąft. j. przez 
wychowanków P. P. S., w 
szczególności zaś— towa­
rzysza Kwa pińskiego.

W Ostrowiu Łomży, i w 
paru innych miastach pro­
wincjonalnych t. z w. thu- 
gutowcv skwapliwie objęli 
urzędy bolszewickie i publi­
cznie wyrażali radość, że 
wraz z wkroczeniem wojsk 
bolszewickich, z Polski 
„spadły kajdany"...

Ironja losu chciała, że 
w tym samym czasie, gdy 
założyciel partji Thugutt w 
walce przeciwko najeźdź­
com odniósł poważną ra- 
nę, jego zwolennicy po- 
przyjmowali na siebie rolę 
urzędników bolszewickich. 
Nie sieje się bezkarnie 
haseł bolszewickich i krew 
przelana przez p. Thugutta 
w walce z wrogiem, poli­
czona będzie jako jego 
prywatna zasługa, nie zmy­
wa jednak win jego jako 
działacza publicznego.

Wychodowana na ideo- 
| logji P. P. S. —Polska or- 
I ganizacja Wojskowa (P. O. 
| W.) w Rosji pełniąca tam 
' służbę wywiadowczą, jak 
I się dowiadujemy z odezwy 

jej komendanta (pseud. 
„Świerszcz*) w pełnym 
swym składzie przeszła na 

: stronę bolszewików. Zdra- 
| da ta była jedną z walnych 
i przyczyn ubiegłych klęsk 
\ wojska naszego, gdyż „peo 

wiacki" wywiad nie uprze­
dził naszego dowództwa o 
gromadzeniu się sił bolsze- 

\ wickich do ofenzywy na 
i froncie polskim.

Zdrada żydowska, nad 
którem nasza „Lewica" roz­
taczała swe skrzydła opie­
kuńcze, domagając się dla 
coraz nowych praw i przy­
wilejów, jest jednym jesz­
cze objawem kompromitacji 
naszego obozu lewicowego. 

Wreszcie, publiczną jest 
\ dzisiaj tajemnicą, że nieda 
j wno wykryty skład broni 
! należał do jednego z od- 
| gałęzień P, P. S., a groma- 
j dzony był w zbrodniczym 
j celu wywołania wojny do 
1 mowej.

Wreszcie te fakty wska­
zują aż nadto wyraźnie, że 
t. zw. lewica w szczegól­
ności zaś— P. P, S. i lu­
dowcy radykalni (stapińczy' 
cy, thuguttowcy) przygoto­
wują jedynie grunt pod po­
siew bolszewizmu, że w 
walce o nasz byt państwo- 
wo-narodowy i niepodle­
głość, Polska bynajmniej li­
czyć na nie nie może, 

Inaczej zresztą być nie 
może. Cała ideologja P. P. 
S. jest identyczna z ideo- 
logją bolszewików, te sa­
me rozlegają się tu i tam 
hasła, te same brzmią pie­
śni. „Czerwony sztandar* 
słyszeliśmy po tej i tamtej 
stronie frontu bojowego w 
chwilach najgroźniejszych 
zmagań się z najeźdźcą. 
Nic też dziwnego, że cia­

sny analfabeta - parobek, 
który nasłuchał się od to w. 
Kwapińskiego bajek o 
„międzynarodowej solidar­
ności proletarjatu", z miłą 
chęcią witał „proletarjusza" 
rosyjskiego, który miał go 
„oswobodzić" od polskiego 
„pana" i „burżuja" i wie­
rzył w tę solidarność aż 
do chwili, gdy mu ten ro­
syjski „proletarjusz* nie 
wyprowadził krowy z obo­
ry i nie ściągnął butów z 
nóg.

Kto szerzy hasła nie­
nawiści klasowej, szerzy 
brednie o solidarności mię­
dzynarodowej robotników, 
zamiast wskazywać im na 
konieczność solidarności na­
rodowej, ten pracuje na 
zgubę i zniszczenie Polski, 
nie zaś na jej budowę i 
trwałość.

Socjalizm, idea socjali­
styczna nie jest i nie mo­
że być lekarstwem na bol- 
szewizm, gdyż. boiszewizm 
nie jest czem innem, jak 
tylko próbą praktyczną 
wcielenia socjalizmu.

W świetle inwazji bol­
szewickiej i zachowania się 
różnych grup społeczeńst­
wa naszego w stosunku 
do najeźdźców prawdy te 
nabrały cech oczywistości.

Grtóby niemieckie.
Ssybkcść, z jaką została 

rozpoczęta i s jaką w dalszym 
ciągu razwija się nasz* kontrc- 
fun*ywa, popasła zupelaie 
ki konspiracji Diom*ackiej obli- 
csona) oczywiście nia na aes- 
iiiira, tylko diiultnioin wojak 
cx»t ii onych lecz i na zadanie 
Polsce ostatecznego cioau w 
chwili, gdy atak bolszewicki 
dosięgał* axczvta cowodseajfa. 
.Zoiag wydarzeń w Bitomło na 
Górnym Śląsku » datą recko 
mego zdobycia Warszawy, roz­
głoszonego przez agencją W olf­
fa, nia Jest zupsłnyui prxypsd 
kłam. Chwila zdobycia stolicy 
musiała być wyznaczona, jako 
termin do wszczęcia akcji, któ­
ra rozpocząć się miała od wy­
tępiania wajsa aljanckich na 
Górnym Śląska, a zapawna 
piany ni* ograniczyły się do 
t«gp tylko, aby opanować Sląak, 
lacz zakrojona były na 'szarszą 
skalę. Dziś, wobec naszych 
powodzeń orąśnych oraz wobec 
tsgc, i t  napaść na oddziały 
francuski* nia przybrała tych 
rozmiarów, na jakie zapawaa 
liczono, przedsiębiorąc zamiar 
tak znchwały — akcję nlamiac- 
ką należy nwaśać za chybioną.

Ni* jast ona |sdnakż* cał­
kiem baz snaczania. Bo oto 
w tym samym czasia. gdy w 
Katowicach i w Bytomia roz­
grywają się wiadoma wypadki, 
na północy dokonywa się rą­

banka amunicji, przezoecsoaej 
dla Polski, a a  trwotnyrh gło­
sów prany niemieckiej wywnio­
skować można, iż niebezpic- 
C(tń«two mchu komunistyama 
go w Pr&ai«ch Wschodnich |*st 
bliakiam i t e  obecność nad 
granica praską oddtiałów czer­
wonej armfi byle magnesem, 
przyciągającym w ts strony 
•lamenty rewolucyjne.

N* całej rozciągłości Unii 
graniczna! z Niemcami stykamy 
się z niebarpiieczsńatwam wy 
stąpień elementów zarówno na­
cjonalistycznych, jak i komuni­
stycznych, która moża ni* są 
za sobą w całkowitsm poroża 
mieniu, lacz w daoem razie 
koordynują się doskonała wa 
wspólnej akcji przaclwpolskisj. 
Tym duchem konspiracji na 
oba skrajnych skrzydłach: na
prawicy i ławicy — przeniknię­
to są ceł® Niemcy. Ani może­
my mieć pewność, iż rząd nie­
miecki będzie miał siły do po­
wściągnięcia ddałaeia tyeh ale 
mantów, ani — ża szczerze bę­
dzie pr&geąt je powściągnąć. 
Rząd niemiecki jest tylko jad- 
»ym z czynników, która mają 
wpływ ńa postawę Niemiec w 
sprawach politycznych, sla ni* 
jast ant ciynaiktcm bm wzgląd- 
nia d«Cfdującvm. ani nawat 
przeważającym. Dlatego też 
było od początku jasnem .ż e  
proklamowana przez tan rząd 
nentralność Niemiec, mimo ża 
(aż w camsm założenia swam 
dla nas nieprzychylna, jest tylko 
ot&nom przejściowym, po któ 
rym przy sprzyjających okolicz­
nościach nastąpić mu .1 siłą ży­
wiołowego rospędu stan otwar 
ta) walki.

Naseem szczęściem jast, iż 
okoliczności stały się wprost I 
przeciwnie — niesprzyjającecni. j 
W chwili gdy armja czerwona

poczynają się rozpadać pod na­
ciskiem naszych atrków i gdy 
istnieje możliwość, iż Niemcy 
znalesiybv cię w położeniu j«- 
dynego pż eclwnika Polski, ma­
jąc natoxm<*at na swych tyłach 
Wciąż jeszcze, mime wewnętrz­
nych tsrć żywotną Esteatę, — 
mało jast prawdopodobne^, by 
rząd niemiecki dać się mógł 
sprowokować do otwartej wal­
ki z Polską — przez te żywio­
ły, która wraeie swego powo­
dzenia pierwsza mu grób wy­
kopią. Polityka awantur mało 
obiecuje Niemcom korzyści. 
Przypuszczać należy, Iż Berlin 
to rozumie 1 że dlatego ruch, 
który zapewne miał być zdra­
dzieckim ciosem w plecy, zada­
nym w chwili klęski, ograniczy 
się do sporadycznych, niewcze­
snych wybuchów. N* ta osta 
tnie jednak powinniśmy być 
przygotowani, tak samo, jak z 
góry powinniśmy przypuścić, 
ze w razie dalszych naszych 
pomyślnych operacji na półno­
cy i pizypierania* bolszewików 
do granicy pruskiej, spotkamy 
się z szeregiem objawów, któ­
re z neutralnością nic nie bę­
dą miały wspólnego, a raczej 
będą wyrazem takiego ze stro- 

, ludności o iim isclcłj stosun­
ku, jaki z tak nieoględną o- 
twartością ujawnili przy powi­
tania czerwonych oddziałów 
Niemcy w Działdowie t Lidz­
barku. Lecz pomoc niemiecka 
nie orataja już bolszewików, 
podobnie jak Ntemców zawiódł 
cceekiwany sukurs bolszewicki. 
Polityka kierowana wyłączni* 
pobudkami nienawiści do Pol­
aki, ma coraz malej szans do 
pochwycenia stara wypadków. 
Stosunek Niemiec do Polski na 
czem innem, jak nienawiść, bę­
dzie się musiał oprzeć w przy 
sziosej.

Z  Górnego Śląska.
Na Górny miSląsku cpów wrzenie

lu m ty  prowokują polsko* 
prziciw włoolioin.

KATOWICE (wł:.) One- 
gdaj wieczorem w Mysło­
wicach odbyło się tajne 
zebranie przedstawicieli ko­
lei i urzędników niemieckich 
pod przewodnietwem jed­
nego z niemieckich ofice­
rów sztabowych. Na ze­
braniu omówione zostały 
szczegóły strajku general- 
nege, jaki wywołują niem- 
cy, na G Śląsku, nie sta­
wiając się do pracy na 
znak protestu przeciwko 
stanowisku władz okupacyj­
nych zajętemu w stosunku 
do polaków.

Na zebraniu emawiano 
też sposoby sprowokowa­
nia ludności,, polskiej wzglę­
dem wojsk włoskich.

Postanowiono użyć spe­

cjalnych agitatorów w ce­
lu podburzania polaków 
przeciwko wiochom, a gdy 
polacy sprowokowani wy­
stąpią czynnie, mają niem- 
cy stanąć w obronie wło- 
chów. Wystąpienia prze- 
«iw włochom wyzyskiwane 
będą i potwierdzane w 
prasie niemieckiej, a jeżeli 
polacy jawnie gdziekol­
wiek wystąpią, będzie to 
pretekstem niemców do 
skonstatowania pogwałce­
nia traktatu przez polaków 
i do domagania się ludno­
ści niemieckiej odłożenia 
plebiscytu i załatwienia spra­
wy górnośląskiej przez en- 
tentę w porozumieniu . z 
niemcami. g W

Opozycji u iin c iw  r s ś i i i .
KATOWICE gK w lH Z  

ostatnich j wiadomości do-
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wiadujemy się, że tramwa­
je w całym obwodzie prze­
mysłowym stanęły wczoraj 
późnym wieczorem. Jutro 
stanąć mają koleje. Strajk 
generalny, zainicjowany 
przez niemców, rozpoczął 
się od strajku elektrowni 
w Cborzewie. Niemcy de­
monstrują. Do Rybnika i 
Mikołowa ściągnięto posił­
ki włoskie z artylerją. W 
Katowicach wzmocniono 
patrole. Miasto otoczono 
wojskiem francuskiem i 
włoskiem. Mają nadejść i 
tu posiłki. Niemcy usiłują 
demonstrować i chcą spro­
wokować ruch wśród lud­
ności polskiej. Sytuacja 
bardzo poważna. Spodzie­
wają się nowych zaburzeń 
i walk. Niemcy porzucili 
również pracę w niektórych 
kopalniach. Strajk starają 
się rozszeżyć i »adać mu 
charakter generalnego. Lud­
ność polska udziału w straj­
ku nie bierze i spokojnie 
pozostaje na stanowiskach.

liBłssy znos ziczfatją
BYTOM (PAT). Niem­

cy pragną wywołać nowe 
niepokoje na Górnym Ślą­
sku Komuniści niemieccy 
nie chcą uznać straży oby­
watelskiej złożonej w po­
łowie z Polaków i niem­
ców i domagają się Rad 
robotniczych. Agitują za 
strajkiem obiecując w tym 
kierunku po 70 mk. dzien­
nie za każdy dzień strajku.

Strajk liemców rozpoczęły!
SZOPIENICE (wŁ). Roz­

począł się tu, jak również 
w Mysłowicach, Katowicach 
i Bytomiu strajk kolejarzy 
i tramwajarzy, uplanowany 
przez Niemców.

Wydano tajny rozkaz 
do urzędników niemieckich 
aby porzucili pracę.

Jednocześnie niemcy

planują nowe prowokacje 
polaków do czynnych wy­
stąpień z bronią w ręku, 
aby przedstawić to w o- 
czach ententy jako powsta­
nie, wyzyskując rzekomą 
nienawiść ludności pelskiej 
do wojsk okupacyjnych 
włoskich. Chodzi o po­
gwałcenie traktatu poko­
jowego.
Międzysojuszniczy sąd wyjąt 
kowy rozpatrywać będzie 
przestępstwa ostatnich dni,_

1 OPOLE Międzysojusznicza 
Komisja rozporządziła, itk wszel­
ki* przestępstwa, będące w 
związku z oatataiemi xaburxe 
Bierni na Gi SUskt/, nie będę 
rozpatrywane przez zwykle są 
dy. lecz, muszą być praekaza- 
oe miądzysoluesDtassmu sądowi 
wyjątkowemu w Opolu do sa- 
oądreata, S*d wyjątkowy po­
dejmować będzie się także do­
chodź* ń w postępowaniu ptar 
wiastkow'cm.

Nowa niemiecka nota w 
sprawie Górnego Śląska.

BERLIN. Wedle doniesień 
tcteiszych dzienników, niemiec­
kich ambasador w P ers ia  dr. 
Meyer imieniem rządu 'niemiec­
kiego wręczy! konferencji po­
kojowej nową note w uprawie 
Górnego Śląska. Równocasśnie 
z notę wręczono zeznanie . 78 
świadków naocznych o oltat- 

! nich wypadkach górnośląskich,
Sabotaż języka polskiego.

GLIWICE (w i) Nie bacząc 
- t a  to a> nK G. Śląsku jeżyk 

polaki został zrównany w pra­
wach z językiem niemieckim, 
niemey w dalszym ciągu upra­
wiają sabotaż, szykanując wy­
kłady języka polskiego w asko 
lach.

Wykłada go się między 
godź. 12 ą a 1-ą w południe w 
godzinach obiadowych i tylko 
4 godziny tygodniowo.

Niemcy starają się wpływać 
na dzieci i ich rodziców, stra 
ssąc ich nawet represeljami i 
bojkot*m, aby porzucili naukę 
języka polskiego. W gminach 
powiatu ludność polska urzą­
dziła protestacyjne zebrania 
przeciwko machinacjom ntam 
ców.

Pod namową dwu stron!
WARSZAWA. (P. A. Ti) 

Wydział prasowy Ministerstwa 
Spraw Zagrenicsnych komuni­
kuje: Rząd poltki został nieo­
czekiwanie postawiony przed 
faktem niczem nieusprawiedli­
wionego rozpoczęcia przez woj­
ska litewskie działań wojennych 
przeciwko wojskom polskim o- 
bejmującym z powrotem w po­
siadanie terytoria południowej 
Suwalszczyzny przyznane Pol­
sce aktem Rady Najwyższej 
dnia 8 grudnie 1919 r. W y­
padki dni ostatnich czynią t«m

zię do Rządu polskiego z notą 
komunikując mu, iś ni* uzaeia 
poprzednio ustalonych granic, 
oraz z żądaniem, aby wolska 
polskie ccfaęły się po za Itaję 
Grajewo, Augustów, Sztabin. 
Rząd polski odpowiedział anta, 
w której prosił p ry jsźa ie , aby 
wojska litewskie cofaęty się po 
za granice uzsane lako polaki*, 
oraz zaproponował bezpośred 
nśo pertraktacje w celu zaia 
twisnia wszelkich kwestii spor­
nych. W czasie posuwania się 
na ziemiach etnograficzni* poiI  -

skicb, wojska polskie itarel?
ski w calem pruebiegu tych sto­
sunków % Rządem litewskim 
starał się uniknąć z nim |akic- 
golwisk kocfliktu dając wielo 
kroć i niezmiennie wyraz swe­
mu gorącemu pragnieniu z*wią­
zania łączności braterskiego 
współżycia, współprac? z tok 
bliskim nam narodem litewskim.

Pragaąc uczynić ze swej 
strony wszystko ażeby wstrzy­
mać zatarg zbrojny, Rząd pol­
ski zwrócił się 4 b. m. teleg-a 
f csnla do L'gi Narodów % na­
stępującą depesze Z chwilą od­
wrotu wojck polskich Rząd li 
tewski zawarł okład z Rsadem 
sowietów, w ucifśl którego Rząd 
litewski upoważnił czerwoną 
armię do korzystania z teryto­
riów uważanych przez wsżsj 
wymienionych fako litewskie, 
dla przemarszu przeć ni* wojsk, 
jak również dla założenie dla 
nich wojennej bazy. Fakt ten 
sam przez się był wyraźny na­
ruszeniem zasad neutralności 
w wojnie między** Polską a so­
wietami, gdyż w czssie odwro 
tu wojsk polskich widziały się 
zmuszone do ewafcnacji z tery ­
toriów etnograficznie polskich. 
Powiaty Augustowski i Ssjneń 
ski, które były ostateczni* przy 
znane Polsce przez decyzję Re­
dy Najwyższej z do. 8 g rud­
nia 1919 r. wojska litewskie o- 
kupoweły te ziemi* > w czasie 
okupacji popełniły wista nadu­
żyć w .stosunku do ludności 
polskiej na skutek uczuć «ói 
patriotycznych względem Rze­
czypospolitej Polskiej.

Gdy x kolei armia polska 
po odparcia inwazji bolszewic 
kiej wkroczyła na terytoria po­
wiatu Augustowskiego i Suwał 
akiego. Rząd litewski zwrócił

się uniknąć wszelkiego prasie 
wu krwi, tak że kilka oddzia­
łów litewskich; które rozbrojo­
no, natychmiast wyposzczono, 
zwrecaiąc im broń, pomimo ołe- 
legalnego przebywania aa tery­
toriach polskich. Przez to po- 
jedoawcze stanowisko, R tąd 
polski miel nadzieję do przyja- 
cialłklego rozwiązania polsko- 
litewskiego nieporozumienia. W 
tym (tanie rzeczy w nocy z 
dnia 1 na 2 września atacjonu 
iący- w Sejnach oddział kawa- 
lerji został zaatakowany przez 
hfwinów, na skutek czego wy­
cofał się tracąc 4 ludzi.

Następni* armja litewska za­
atakowała Suwałki i posunęła 
się na Augustów bez poprzed­
niego wypowiedzenia wojny.

Zostało stwierdzone, ż* woj 
ska bolszewickie współdziałały 
w t?m ruchu z wojskami Ułań­
skimi. Posatem R tąd polski 
posiada ścisłe dane o bolsze­
wickiej koncentracji dokonywa 
jącej się na tcrvtorjum litew- 
skłam poza Knje litewskiego na­
stępowania. Tym sposobom 
Rząd polski znalazł się wobec 
faktu bezpośredniego ataku ze

strony Litwy. Nie ulega wąt­
pliwości, że wojska litewskie Do­
łączały się z ezarwoaą arm ą i 
że R tąd Itewski etat się n a ­
rzędziem w ręku R tąda sowie­
tów. Biorąc pod uwagę węziy, 
które od kilku wieków łączyły 
w bratsrskun z wianku at rody 
poltki i litewsk', Rząd poltki 
z 'największą przykrością wi­
działby się zmuazonym uciec 
się do użycia sił >bro|nych dla 
uwolnienia swego terytorium.

Pragaąc pokoju z* wazyst 
kim! swoimi sąsiadami, a prze- 
dswszestkieo^ * narodem Iław ­
skim, Rząd polski prosi Ligę 
Nśredów, aby xechc «1* użyć 
swego wpływa celem powstrzy­
mania tego nowego rozlewu krwi.

Rząd poltki przedsięwziął 
krok!, aby uniknąć o ile można 
kontaktu z wojskami litewskimi
i będzie unikał zetknięcia się 
oddziałów dopóki sytuacja stra­
tegiczna ra* to pozwoli, ale wi 
działby się zmuszonym uznać 
się w sUnie wo|ny z Litwą le­
żeli w przeciągu kilku dni woj­
ska litewskie nie opuszczą cał­
kowici* polskich tsrytcrjów i
ii nie zaprzestaną współdziała 
nife z arm|ą bolszewicką. Po­
nadto ze względu na niebezpie- 
stwo dla ochrony gtanic, jakim 
grozi koncentrat ja wojsk bol­
szewickich, Rząd paliki będzie 
elę uważał za zupsJaf* upra­
wniony do przeprowadzania 
opsracji wojennych na terytor 
jutu, gdzfob? tię • nsjdowaiy nie- 
rosbrojyn* ,wo|tka bcltzewicki*.

Przedkładając te fskta L i’ 
dse Narodów, mam? zaszczyt 
prosić o utycie wszystkich środ­
ków, któremi ona rozporządza 
w celu powstrzymania R iądu 
litewskiego w jego zagadko- 
w«m przedsięwzięciu, oraz w 
celu oszczędzenia narodowi poi* 
ektamu przykrości walki a brat­
nim narodem. Podp. — Sapieha.

Rokowania pokojowe w Rydza.
WARSZAWA. P.A.T. 

Rząd Pwlski otrzymał od 
reprezentanta swego w Ry­
dze posła Kamienieckiego 
wiadomość, że Rząd łote­
wski zgodził się  na gwa- 
raneje co do nietykalności 
osób i nienaruszalności 
korespondencji, których 
domagał się Komisarz Lu­
dowy dla Spraw Zagra­

nicznych Cziczerin dla de­
legacji pokojowej rosyjs- 
skiej. O zgodzie te) pro­
szę Kamienieckiego zawia­
domić bezpośrednio Rząd 
Sowietów.

Należy zatem spodzie­
wać się, że szybkim wzno­
wieniom rokowań pokojo­
wych w Rydze nic już nie 
stanie na przeszkodzie.

Wyniki gospodarki sowietów 
w świetle cytr.

ILtfój gospodarczy, wprowa­
dzony w Rosji przez sowiety, 
opiera się na znanych zasadach 
socjalistycznego ściślej mówiąc 
komunistyesnegr, ostro ja gospo­
darczego. Cechuj# go usuiają- 
cła prywatne} własności środków 
p ro d f ic i  a tern samsm usu­
nięcie nieomal a upalni* inicja­
tywy prewatnej z życia gospo­
darczego.

Wyniki tsgo systemu tą  
znane z przedostających się z 
trudem poza muru sowieckiego 
wisdomsścl. Są oee nad wy­
raz opłakane i świadczące bar­
dzo ujtmai* o racjonalności us­
troju ksmunlstycmego.

W sierpniowym numerze 
czasopisma „Oeatarreicbische 
Rundschau* omawia wyniki te­
go ustroju konradmirai Stanisław 
Szancer na podstawie of clnych 
i pólcficjalnych wiadomości o 
stanie gospodarczym Rosji sowie­
ckie!, zaczerpniętych z pism re­
s ' takich „Ekoncmtczeskaja Ziźń“ 
.Wiadomości Wszechrosyjskiego 
Centralnego Komitetu Wykonaw­
czego rad  i obetnie** ch, ablep- 
skieb. kozackich i gwaidji czer­
wonej, jakoteż Moikiawskiejj 
Rady dsiegatów robotników i 
pstrwonej armj:", wreszcie z 
Btsmorjalu członka „Rady gos­
podarczej rządu sowietów*.

C • fry. zaczerpnięte ze źró ­
deł wyżej wymienionych p rzed ­
staw leją nad wyras ponury ob 
raz z dzisiejszego tasu  gespo-

derceego Rosji sowieckiaL. Rol­
nictwo i przemysł Rosji wyka­
sują stalą tendsncję chylenia się 
ku zupełnemu upadkowi. Oto 
kilka dst dla ilustracji.

Produkcja konopi w Rosji 
misia przed wojną dla Rosji i 
świata pierwszorzędne znacze­
nie. W marcu b. r. odbył się 
specjalnie produkcji i handlowi 
konopi poświęcony jarmark. Ze­
brane na nim daty stwierdzają, 
że powierzchnia oprawna koac- 
pi zmniejszyła się w roku 1919 
w porównaniu z rokiem 1914 o 
60 proc. i wykasuj* nadal tę 
samą tendencję, tak iś w roku 
bieżącym uprawa konopi wynie­
sie zaledwie 15 proc. stenu 
przedwojennego.

Nie lepiej ma się sprawa 
przemysłu papierniczego pół­
nocnej Rotjl, której niewyczer­
pane przestrzenie leśne sta­
nowiły dla tsgo przemysłu, bar­
dzo pomyślny teren. W roku 
1919 było w póła, Rosji leszcze 
6 przedsiębiorstw papierniczych, 
w drugiej połowie 1919 roku 
jnż tylko 3, skutkiem czego 
wykorzystanie z odnośnych 
urządzeń technicznych zmniej­
szył* się z 65 proc. na 24 i to w 
czasie, gdy ilość robotników, 
zajętych w tym przemyśle zwię­
kszyła się o 30 proc. z 3029 na 
3911.

Produkcja skór wykazywała 
jeszcze w roku 1918 sztuk 
126,613, w roku 1919 zaś z a ­
ledwie 15.889, a to, jak podają 
wspomniane źródła po pierwsze 
dlatego, że ludność wiejska skó- 
ry serowe zużytkowała raczej 
dla celów ży wnościowych, niż

je oddawała za prawie bez w ar­
tość. pieniądz papierowy.

Jak smutną jest gospodarka 
kotajowa sowietów, świadczą 
następując* cyfry: Z parowo­
zów rosyjskich było 1 styczni* 
1917 całktam nie do u ż y c ia  i9  
proc. 1 go styeznia 1918—31 
procl 1 go stycznia 1919 — 47 
proc. a 1 stycznia 1920—58 proc,

Jest to o tyle charaktery* 
tyc&ne, ile ż* z* względów mi 
litarnych asynioae j ą  w dzia­
dzinie kolejnictwa największe 
wysiłki — mimo których zdoła 
no zaledwie 15 proc., wymaga­
jących reparaeji parowóaów 
przywrócić od stanu używalne­
go. Ponieważ brak w Rosji 
zupełni* części składawych pa­
rowozów, przeto by jeden pare 
wóz uczynić używalnym, zbiera 
się części składowe z 5 czy 6 
uszkodzonych innych parowo­
zów, która się w ten epasób 
skazało aa zupełną zagładę. 
Gdy- Rosja przed wojną wyra­
biała roczni* 800 do 1000 pa­
rowozów nowych, teraz wytwa­
rza się z trudem .40 do 50, tak, 
ż* znawcy tamtejszych stosun­
ków produkcyjnych przepowia­
dają, iż z początkiem jesieni b. 
r. cały ruch kolejowy w Rosji 
zupełnie ustani*. Również i 
Krassia wyraził się kilkakrotnie, 
iż przed rokiem 1928 ni* ma 
mowy o przywróceniu częścio­
wo przynajmniej normalnego 
ruchu kolejowego w Rosji, a i 
wówczas może to mieć miejsc* 
jedyni* przy bardzo wydatnej 
pomocy .zagranicy i przy kosz­
tach, które pochłoną około 3 
miljardy rubli w złoci*.

Produkcja przemysłu żelaz­
nego, która w roku 1915 dos­
tarczyła około 225 milionów pu 
dów, dostarczy wrsdle przspu 
ascsaln-ch obliczań w roku 
bieś. 30 milionów pudów, a za­
tem ni* o wiele ponad 10 
proc

Ciekawy obraz przedstawia 
ebseny -osyjski prsamysł teks- 
tyln-*. Z istniejących przed woj­
ną 26 prnędsali są obecnie xa- 
tadwi* 3 czynne, j

Środki transportowe na wo 
etach śródlądowych Ko»j! smoiej 
sayly tię na */• — jedną czwar­
tą a gdzieniegdzie na jedną 
dziesiątą przedwojennego stanu. 
Urządzenia portowe morskie 
rzeczą*, doki, 1 t< p. uuajdają 
się możliwi* w najopłaksńisym 
stsnis; tonaż okrętowy rosyjski 
spadł aa 4 —3 proc.istanu przed 
wojennego.

Nie lepiej przedstawia się 
dzisiejsze rolnictwo i hodowla 
bydła w Rosji. Stan koni spadł 
w wielu okolicach do 10 proc. 
Zarządzana przez rząd sowie­
tów we własnym zakresie d o ­
bra nie przynoszą mimo ogrom­
nych sum, w nie wkładanych 
(mówią o przessło miljardzie 
rubli), żadnych dochodów. Za­
ledwie 20 proc. roli jest upra­
wianych. Zboże, konopie i by­
dło spadły u włościan do ilości 
wystarczającej na wyłączne ich 
utrxymani* i dla bendlu nic 
ni* pozostaje. Przed wojną 
Rosja eksportęwała zagranicą 
około 15 prec, swej produkcji 
zbożowej; obecnie przy zbiorach, 

j wynoszących zaledwie 45 proc. 
przedwojennych — niema nawet

mowy o pokryciu zapotrsebo- 
waoia wewnętrznego.

J«kteż są prsycxynv tak ka­
tastrofalnego stsnu gnspndir- 
esego dzisisjasej R»sj>? Źród­
ła wymienione podsją jtko  ta­
kie zopełaą ni? chęć, nawet 
niezdolność mes do prac?, wy­
wołaną odpadnięciem jakich* 
kolwiek podniet do pracy pro­
duktywnej, daisj całkowitą bez; 
wartość pieniądxa, skutkiem 
której nawet eoiwyzsze docho­
dy rokotn!ków§ nie starczą 
im os skromnw utrermanie, 
zapalny brak bezpieczeństwa 
osobistego, obsadzanie odpowie- 
dziskyeh stanowisk osobami,— 
które ani umysłowe, ani moral­
nie do swego stanowiska ni* 
dorotl-, częściowo świadomy, 
w części nicświ&domy — niedo­
łęstwem wywołany bojkot rzą­
du sowietów przez ludność, 
wresxei* 'wojnę, która 3 1 pól 
miliona ludzi odciąga od pracy 
produktywnej.

.Tskis to stosunki gospodar* 
eze panują w państwie, które 
opiera się na przymusie pracy, 
mimo którego z 1,500,000 obo­
wiązanych do pracy zaledwie 
750.000,a zetem 65 proc. fa­
ktycznie pracuje! Jsk  źle zaś 
prauuj*;nato wskazuj* fakt, iż 
produkcja s socjalizowanych 
przemysłów wynosi 30 do 25, 
a wedle niektórych zaledwie 
10 proc. przedwojsnnej.

Oto wyniki sławionej jako 
ideał socyalizmu gospodarki so­
wietów.
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Ataki litewsko-bolSzewickie.
Komunikat Sztabu Generalnego

W ARSZAW A. P .A .T .  
wojska litewskie, wspoma­
gane przez bolszewików  
w dalszym ciągu atakowa­
ły nasze oddziały i posu­
wają się w kierunku na 
Suwałki i Augustów. Od- 
Gziały nasze w śmiałym 
wypadzie na Kamieniee 
Litewski rozbił) brygadę 
sowietów, biorą 410 jeń­
ców i 3 działa z jaszczami. 
Na odcinku Bugu odparto 
ponowne ataki nieprzyja­
cielskie. Jeden z oddzia­
łów bolszewickich został

pod Włodawą wciągnięty 
w zasadzkę przez grupę 
gen. Bałaohowicza, następ­
nie w świetnej akcji p? ści 
gowej zupełnie- > ©zbity.

W rejonie Hrubieszowa 
Oddziały nasze po dwu­
dniowej przerwie użytej 
eelem przegrupowania prze­
szły ponownie do energi­
cznych działań zaczepnych.

W Mtłopolsce sytuacja 
bez zmiany. Pod Gołogórami 
wzięliśmy kilkudziesięciu 
jeńców. ■

Skuteczne odparcie ataków litewskich.
Komunikat Sztabu Generalnego.

W ARSZAW A (P.A .T) 
Oddziały nasze w  dalszym  
ciągu odpierają skutecznie 
ataki wojsk litewskich*. 
W ywiadowcza kompanja 
wojsk litewskich w sile 
2 oficerów, 200 szeregow ­
ców, 6 karabinów m aszy­
nowych zapuściła się na 
nasze tyły i została wzięta 
w pełnym składzie do nie 
woli.

Na wschód Malinowski 
jedna z dywizji L?gjonów 
zdobyła 5 dział i wzięła 
150 jeńców.

Wzdłuż Bugu obustron­
ny ogień artylerji, oraz 
wzmocniona działalność 
wywiadowcza.

Wczorajsza akcja do« 
prowadziła do zdobycia 
Hrubieszowa zaciekle bro­
nionego przez nieprzyja­

ciela; również w rejonie 
Tyszkowiec wojska nasze 
wysunęły się naprzód zaj 
mując szereg miejscowości 
na przedpolu

W Malupols :e nieprzy­
jaciel zasilany świeżemi u- 
zupełnieniami w ciągu dnia 
5 bm. parokrotnie szturmo­
wał nasze pozycje dążąc 
uporczywie do zepchnięcia 
ńas z linji Bugu i Zgniłej 
Lipy.

Wywiązały się ostre 
walki pod Parhaczem, Bus­
kiem, Krasnem, Pniałynem 
i Koihmicatni.

Oddziały nasze przecho­
dząc ciągle do kontrakcji 
zadały nieprzyjacielowi 
dotkliwe straty. 

Na południowym skrzy­
dle sytuacja bez zmiany.

T E L E G I t U M Y
P ow rót delfegacji

WARSAWA (PAT) Polska 
dtUg*'-* d.iii prrybyl* czĄicłc- 
«ro x M ńsks.

Posiedzenie Rady M inistr.
WARSZAWA (PAT) Pr** 

g lą d  Wieczorny z  d n .  6. IX 
p o d a |e :  Dxiś po południa o d b ę ­
dzie «l* po*l«d*aol« R&d? M - 
niatarl«ln«| an kfór«tn podse­
kretarz Stanu D r  Wróblswakł 
>io*v Bprawoxdisnt* * M ńska.

Ró» opc**>4nie udbndiie »ię 
po-itdsncin Konmfi Mladsymi 
nistcrjalaej, aa któro] pmdcwi© 
Barlick* i Grabski prscdtthw ią 
ogólo* tor* pokotowo

Ł otw a kon tra  Litwa.
WIEDEŃ. (P. A. T.) Biuro 

Kor*aponu«ac?|f>« x Moskwy 
donos,, ko na granicy Łotewsko 
•lł*wsklej przyszło do potycz- 
e> ściądze wolakami toto wakiml 
i litewskim',

L itw a o w alkach polsko litew ­
skich,

KOPENHAGA. Z Kowna 
donoszą: u . u t a i  komunikat 1-
tnwaki do^oal o sukcesach 
wojak hut*  ek»cb, osiągnlęstych 
rzekomo w stard&ch z wojska 
mi poiikiituii

P rzew ro tność  rządu 
kowieńskiego.

KOPENHAGA. Z Kowna 
donoast: Litawskv m!n:at«r spraw 
xagraoicznvnh wystosował notę 
do Mocarstw Sprzym ierzeń *<:h 
do L g> Narodów i do pr?,*d 
atawiciaii Mocarstw Spray mie- 
rzosycb przy rządsia kuwtań • 
akim, w któ aj twierdzi, ta  
wojaka polskie wtargnęły ua tc 
rytorjum  litewskie i oświadcza,

t e  Litwini uczynią wisa-*tkc, 
aby prssiitkod.ić  inwasji ua 
terytorjnm 1 tewskitn. Minister 
tąd a  cofn^cia wojsk polskich 
i wepólscgo ostaUnia b ejt de 
m&rkacyfnej przee Polską i 
Litwą,

F rancja  a za ta rg  polsko-litew ski
KOPENHAGA. Z Kowaa 

donossą: Francuski komisarz
dla tpravr bałtyckich, przybył 
wczoraj z Rygi do Kowna. 
Przyjazd ten stoi w związku z 
napięciem polsko litewskim.

Litwini na u słu g ach  bolszew ików
LONDYN. (East Express). . D i ­
ll- Telegraph"1 ośeU dcca, i t  
obecne stanowisko Litwy wo­
bec bolszewików oosoetawia 
wiale do tyczenia. Litwa nie 
prx*.«trz«ga »byt ekrupnlatnie 
neutralności, nie szczędząc boi- 
asewikom poparcia.

Zatrzym ana am unicja polska.
KILONJA. 4 wtześuin W

porcie tctejisym  zatrzymali 
robotnicy statek angielski 
wiozący 100,000 ton • brr.ni 
amnnicli da Polski Sowiet ro­
botników portowych oświadcza, 
t e  nie dopaści do odpłynięcia 
statku. x

Pow rót ludności do pow. 
odzyskanych

W ARSZAW A (PAT) Mini- 
sterstw> Spraw Wojskowych 
komuntkuic, t e  powrót ludności 
cywliosf z  pow- zemofskięgo i 
Sscsucifi«ktago dozwolony jest 
b a tadnych ogranieseń.

Robotnicy ang. a pokój 
pols — r o t

LONDYN (PAT). Biuro R eu ­
tera: Wobec wszelkich spr*.

Termin zapisów na

Pożyczkę Odrodzenia Polski
przedłużono do dels 30 erześoia r. b.

Opieszali powinni zatem w ciągu tego miesiąca po­
śpieszyć się z nabywaniem Pożyczki Odroćzeaia, aby 
spełnić swój obowiązek obywatelski i uchronić się 

• od P ożyczk i Przym usow ej.

wozdań w k***t|ł polsko ro- j 
syfsklei wyznaczy! komitet rc- 
betnicky w Londynie delega­
tów, którsy mała ubsarwować 
pe:tr*ktac|e ookejosra pobko- 
rosyjskie w Rydse.

S tra jk i we W łoszech
RZYM (PAT) We Włoszech

ctęściowo wybuchły strajk?.

Spraw a polskich żydów 
bolszewików

LONDYN. (E*at Express), 
omawiając sprawę tydaw  pol­
skich, walczących w *z«r-g*cb 
bolszewickich. „Daily Talagrapb" 
pi***: gdyby zydsi polscy,
stojący po utronie bidizewlków 
zostali uuarx.nl, wówczas pro­
paganda międzynarodowa oskat- 
ty lsb r  Polaków o dopuszcze­
nia się pogromów. Jeśeh  żydzi 
ci nie będą ukarani, m ote  to 
wywołać usnsedałone oborze 
nie armji i ludności polskiej. 
W ebsc  tego dcienmk ten pro 
panuje, aby sprawy odnośne 
prsediotone były eksportom x 
pośród prawników mocarstw 
«prsym!#r*oaych,

Ofiary czerezw yczajki.
WARSZAWA. Ze afer woj­

skowych informują, t e  po prsy- 
hyclu delegacji sowieckiej do 
Londynu prasa angielska prsy* 
niosła fotografie ofiar ceerexwy- 
czajki w Zytomeirsu i Kijowie 
i zamieścił* wyjaśnienie, t a  są 
to ofiary znęcania tie toinierxy 
polskich nad tołniersaml arm|i 
czerwonej. Jest  to objaw perfi 
dnego zachowań a się bolsse 
wiktw.

P rasa  berliśska  o żądaniach 
francuskich.

BERLIN (w?.). Prasa nie­
miecka omawiaiac cleik?« dr - 
wvt>eSnl*w?a śedanie franenskb j 
w związku i  napadem na koc- i  
snlat wrocławski xaznacas, S- ! 
tego nie octekiwsł* od franco 
zów. BVoislsche Zeltung" *»- i 
ynacza winę za wekrnczeoia 
wrocławskie I tądanie  francu­
skie na .n {eodpowiedxlalae ais 
mentz". prrwadxQce politvkt u- 
łlcz i pięści z krsyw dą dla n t-  
rodu.

,B«rl, Tatfebłstt" zneidając 
niektóre punkty noty franca- 
■kieł sprawiedliwymi zaznacza, 
t«  jeteli Francja pragnie x&- 
chowtć stosuuki pokofowe z 
Niemcami w atmosferze uspo­
kojenia i pracy musi zaprzestać 
prowokacli i postępowania któ­
re w części dały powód do 
wykroczeń.

„ V o r« 2 r t s *  u z n a ła?  t a d a n ia  
francuskie oświadcza, t e  koła 
społeczeństwa, które spowodo­
wały wykroczenia, za kióre 
musi cierpieć cały naród nie­
miecki powinny praynajmnłej 
obecnie milcs®ć „Germania” 
PBznacse, t e  „nł« bałoby « v  
oadków we Wrocławiu**, gd»bv 
fraucozi po:tępowali os G. SU- 
■ku juk śip naleśało oostepować 
ta l i  się podkreślając oiętkie

warunki, które *»ywolałf przy­
gnębienie w Niemczech, To 
samo maie|wi<cel pisze „Tagli- 
cha Ruodi*t*»". „Deutsche. 
T e g « S i c e l t n n g ' *  i  Deutsehe .Zei
tusg” podały notę bar. komen- 
tarsy .

Natomiast .Lokalanzoigar*1
pi*** otwarcia sn|mirjac wrogie 
stanowisko w stosunku do f ran- 
cusóo: „Zwatywesy *t«ł® nła- 
słschaac gwełty, na łakie sobie 
bftiksrni* i baz skrrpałów po 
awaislą fraacnsł «a wschodzie 
i aetcbodd® ojczyzny nbmców, 
w ydtje  się szyder twem posts- 
wlani* tego rodzaju warunków 
dla Niemoc, szydarstwaro, któ­
re podkreślono ustępem, t e  
Francja tyczy sobie atmosfsry 
uspokojenia i pracy".

Z  w i e c u  P .  P .  S .

Ro*w;’eco>raaa P P. S., mimo nie- 
aprzT)*jsoi!j j , j  sup .łow i kapryśnej sn rz o ,  
urządza uiemal on niedzielą  wiec*.

* Na wiecach tych  mówcy z g o r l iw o is ią ,  
godną lepszej sprawy (np. wewnijtrznel or- 
gauizaoji związków) nie mogą się  naga­
dać o „polityoe i maobinacjaeh bu rżn az j i" ,  
w ,lew a jąc  na j e j  głowę, kubły zarzutów 
p o tęp ifń  i dosadnych a niewybred .Teh 
c o c o  form, kreśleń  i ep i te tów ,  co wywo­
łu je  częs tokroć  uśmiech poli towania i 
w zrnszeaie  ramion u cierp liwych jednak  
s łuchaczy.

Wiec wczorajszy ,  nazwany szumnie 
wiecem  w s zys tk ich  związków zawodo­
wych (rozumie s ic  k lasowych) zgromadził 
znikomą ilość członków tych  związków 
i g a r ł ć  g»piów, używająoyoh na wym o­
wie towarzyszy. Mówiono ja k  zwykle o .. 
sy teac j i  obecnej, c h w i l i  b ie lące j ,  s t o ­
sunku związków do przemysłu  i organi­
zacji  wewnętrznej  i t .  d.

P r te m a w ia l i  towarzysze:  Żuławski,
Kazek, SUńozyk i  Bajgelmacher.

Podczas .g o rąceg o "  przemawiania, 
obliczonego na efekt,  .d o s ta ło  się t e t  i 
m-ejaoowym piamom; . .K urjo row i Z agłę­
b ia” i ,, Iakrze* od towarzyszy.

Używali, bo używali  a cheąo to 
wszystko  powtórzyć, trzeba by zby t  dn io  
miejsca poświęcić, k tó rego  nam żal ze 
względu na ważnie jsze  sprawy, za jm u­
j ą c e  ogół Dziękujemy jednak  za  bez­
p ła tn ą  reklamę...

Na wiecu urządzono też  .genera lne  
p ran ie -  plam i brudów w ew nętrznych  a 
.mowy* poszczególnych mówców przery­

wane były okrzykam i:  . P r e c z  z nimi*
„Zrzucić  - o “ ... „Kiedyś toki  wymowny 
i mądry jedź do Warszawy i  tam się do- 
mag»j tego, o czem wrzeszczysz*.. .  i  t.  p.

Niektórzy słuchacze śmielszej  na­
tu r y  —  wznosil i  naw et  pięści  do góry. 
Osta tecznie, po wyjaśnieniach, że bolsze­
wicy nie chcą  z nam' paktu e s ć  i  szyka­
nu ją  uaa, choć im  Polska  proponuje po­
kój —  uchwalono a raczej przeczytano 
zebranym, k tó rych  il#śó co Chwila się 
zmniejszała (w idać  byli znudzeni gadan iną )  
rezolucję,  domagającą  s ię  od r z ą d u ,.

Górnoślązaku 
i GórnośSązaczko!

Plebiscyt się zbliża! — Czy 
pozwolisz, aby lud śląski na 
na zawsze odgrodzony został 
od Polski?... W  Twoim ręku 
spoczywa teraz  przyszły do­
brobyt i wolność ziemi Ś lą­
skiej. Spiesz wypełnić swój o- 
bowiązek! Zgłoś się natych­
m iast osobiście lub listownie 
do Komitetu Zjednoczenia G ór­
nego Śląska z Rzecząpospolitą 
Polską (W arszawa, Krakowskie 
Przedm ieście 60), aby cię zapi­
sano na listę głosujących. Pa­
miętaj również, że obowiązkiem 
Twoim jest nietylko swój głos 
za Polską oddać, lecz i innych 
bardziej opieszałych i obojęt­
nych do tego pobudzić i za- •  
chęcić!

W  Sosnowcu należy zgła­
szać się do Biura policyjnego,

! znajdującego się w M agistracie 
• W arszaw ska 6). 1455

DOK. BIEOYC.

Sł. BTlY-SZLACHTft
B,ordynat kliniki chorób skór • 
nych, wenerycznych i moczo- 
płciowych. Uz. prep. 914. Ana­

liz mikroskop.
od 11—1 po poł. w lecz, od d —8  

pasie  od 5 —6. 671
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ZASADZKA POTWORA
Hsd p r e r i i :  E l e k t r y c z n y  K a r o l e k .

Anons: Niedziela 12 jednodniowy program.
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POD BIAŁĄ GWIAZDĄ
Wspaniała wyatawa. DI* dłieoi doiwolon*.

K I N O

„ZACISZE"
O d 7 w rz e śn ia  1920 r.

trucizna rozkoszy
tw órn i  „Tiber* ze s łynną włoską  s r ty s tk ą  --i! Ł- HI i ? ^ J a l o M '  roli

M  proijriir Siostrzeniec z Ameryki
główu.

hu m o rs
sk.»
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sawareia natychmisstowego pokoju (jak i  
Jjkim?!) którą  oficjalnie uchwaliło... kil­
ka t js ię sy  zebranych.

Na zakończenie wsżcsęto tak i tum ult 
i  rozległy się takie krzyki oburzeaia aa 
rozmaitych delegatów, jeżdżących za 
party jne pieniądze z których raporty pono 
zdają bardzo mętae — że tow. poseł Żu­
ławski, uchwyciwszy się kurczowo fra­
mugi i wdrapawszy się aa zaimprowizo­
waną ze schodów mównicę, jak  Moj­
żesz, zaczął gromić towarzyszy, za to. te  
się kom promitują przed kurtuazja, czy­
niąc Związkom, podobne jak  kurtuazji. 
a rzu ty .. „Organizujcie się i w ierzcie 

nam — oto grunt, bo cokolwiek czyainty 
dobrem jest!* taki był sens ostatniego 
przemówienia kończącego S'ą apelem, •-y, 
z pewodu nadciągającej chmury, znudze­
nia i podniecenia (uczucia były rozmaite) 
rozejść się do domów i w sknpieein du­
cha przetraw ić mądre ziarna prawdy, wy­
głoszonej przez mówców

Rozrzewnieni słuchacze, dowiedziaw­
szy się, że to ju t  nareszcie kenieo, wo­
łając: „tak  dawno trzeba było powiedzieć*, 
nagrodzili mówcę z« zamknięcie ifieen 
rzęsiatem i oklaskami. Wielu z nich
m:ało s;ę odezwać*: „Na takie kawały
nie damy się więcej nabrać".

Popslk.

Kronika.
—J Kompania górnośląs­

kich pątników i pątoiczek
s 600 osób iłośona z 3 co* 
■staDdnrposi narodowymi poi* 
•km*. powróciła wczorzl z Ciąe* 
tcebowy do Sotaowca. Pielgrzy­
mów odprowadziła ludność soe- 
or wiccfcs i duchcwiiństwo m !t|i 
cowe, z fcs. Opaiskim na ątale 
przy dźwiękach orkiestry 11 pp, 
• i  do motsta szopianickicgo, 
gd iie  poźege«ne ich okrzykami 
na cześć Gćrnego Siatka i 
Polski, Jutro powraca druga 
partja pątników z J»sae| Góry.

— Pośw ięcenie. Roswł|»|ąca 
• tt  Walcownia Hr. Renarda u a 
Dębowej Górze zostanie poś­
wiecona w« wtorek o godz. 10. 
Obacnia Walcownia zatrodaia 
około 200 robotników.

— S. p. Katarzyna Jaczy- 
aowska prcfi konserwatorium 
warszawskiego, znakomita pia 
niatka zmarła w tych dniach 
w Waęgsawie. M uzyka pelaka 
traci w ś. p. Katarzynie Jaczy- 
nowakial znakomitą interpret 
torkę klasyków i romantyków.

— Wykrycie ogromnych 
składów paskarskich w w ar­
szaw ie, W ciągu ostatnich pa 
rn dat policja wykryła w War­
szawie trzy olbrzymie magazy­
ny, w których okrywano nie­
prawdopodobne wproat ilości 
towarów i artykułów pierwsze! 
potrzeby. W jednym z tych 
•kładów znalezicno 100,000 me­
trów płótna, 300 werków kakao, 
400 skrzyń krochmalu, 46 bel 
pólbarchenu, 12 skrzyń batystu, 
89 worków gamy arabskiej, 50 
beczek szczeciny, aetki skrzyń 
róinsch chemikaiji, 115 skrzyń 
kos, 23 bale pasów skórzanych, 
311 worków wosku ziemnego 
t t. d., i t- d. Towary te, mil­
iardowej wartości, przechowy­
wano tam blisko od roks. W 
drugim składzie było 209 wor­
ków pieprzu, 6000 podków, 150 
skrzyń sukna, przeszło 30 bal 
skór podstawowych, 60 skrzyń 
doborowego tytoniu ro-yjskUgo, 
mnóstwo kawy i kakao i 5 wa­
gonów papieru rotncylnagu. O- 
pinja publiczna w Warszawie 
iest mocno podniecona teru od­
kryciem, zarzucając wiedzom 
odnośnym dotychczasową bez­
czynność, esy nieudolność w 
tępieniu tak zgubna) działalne- 
ści paskarzy.

— U pośledzona dzieln ica. 
Istnieje w mieście pewna dziel­
nica, której mieszkańcy upośle­
dzeni są pod wzglądem łask i 
wzglądów spływających na nich 
z rąk ojców miasta. Dzielnica 
ta—to Srodnls. Brak w tuj 
dzielnicy dróg i ulic, króremi 
mośnaby przebyć do centrummia 
■ta bez aaraśenia sią na poważ- 
na niebezpieczeństwo w rodza­
ju połamania nóg, rąk, lub skrę­
cenia szyi. Wieczorem ciemno­
ści tetejsze przypominają przy­
słowiowy Egipt, tambardziej, fte 
gwiszdy obecnie i ksiątyc nie

są tak isskswe, lakby sobie te­
go życzyli miasskańcy Sroduli. 
Sądzimy, że Zarząd miasta 
uwzględni brakł i potrzeby tej 
dzielnicy, wybawiając ledność 
od  nieszczęśliwych wypadków.

— Samowola. Piszą do nas 
z Niwkl, Ze miejscowi gospoda­
rze i właściciele wbrew usta­
wom o lokatoreem podnoszą nie­
bywale cenę. Za małą staac-jkę 
zażądano obecnie mk. 40. Cen­
niki popisano samowolnie i wy­
wieszano zapominając widocz­
nie o istnieaiu Urzędu walki z 
lichwą.

— Ile k radzieży  dzienn ie. 
W dniu 2 bm. w calem woje­
wództwie kieleckim notowano 
11 kradzieży na sumę 178,273 
mk„ z których wykryto 10 kra 
dzieży na sumę 163,273 mk.

— U darem nione przem yt 
n ictw e banknotów . Policjant 
Józef Niedbałka zatrzymał przy 
granicy kolo Czeladzi 5-ciu ży­
dów: Bera Majera, Eljasza 
Wsjrnlc* Taubę Wajsalcową, 
Izraela Frydrycha i Msrję F ry  
drychową, którzy u«iłowaii 
przomycłć do Niemiec 189.535 
mk.. wydanych przez okupan­
tów, i 680 mk. niemieckich. Po 
spisaniu protokołów przez po­
licję ślsdczą spraw wraz ze 
•k nfiskowanemi pieniędzmi 
•kierowano do wiedz wymiaru 
sprawiedliwości.

— Jeszcze  sp raw a nadużyć 
kolejow ych w  depot. Dowia­
dujemy się, że władze micjsco 
wago depot kolejowego otrzy­
mały nareszcie decyzję dyrek- 
tera wydziału mechsnicznego 
w Warszawie odnośnie nndu 
żyć, pepeinlonycb w tutejssem 
depet.

Pemocalk naczelnika d»pot 
p. Ostrowski za niedosór rebót, 
wykonywanych w warsztatach 
depot (jak np; stół jadalny na 
20 osób, szafy, ramy, naczynia 
kuchenne i t. p.), zoatsi zde­
gradowany, przycięto ma być 
przeniesiony do innego deoot 
(kiedy — nie wiadomo). P.p. 
Pleczątkiewicz, Żakowski otrzy­
mali urzędowa monity również 
•a... niedosór. Magazynier, p. 
Komaeiewski został także. »mu- 
nitowany aa wydanie materjs- 
łu według kwitów, podpisanych 
przez p. Ostrowskiego, iako 
zastępcę naczelnika depwt. Sto 
larz warsztatów kolsjewycb, p. 
Masloń, k tóry ... wykonywał po 
słusznie rozkazy i polecenia swej 
władsy, został za to, bez poda­
nia faktycznych przyczyn I 
powidów asanięty. Przypusz­
czamy, że podobnego załatwie­
nia sprawy nie należy uważa- 
za ostateczne, władze wyższa 
bowiem prawdopodobnie za­
interesują sęi bliżej szczegółami 
długotrwająeycb nadużyć w de­
pot Sosaowieckiem.

— Teatr H. Czarneckiego.
R e p e r t u a r  bieżącego tygodnia 
zapowiada się nader interesu 
jąeo.

jutro, jsko w dniu świątecz­
nym dane będą dwa przedsta­
wienia o gods. 3 ej m. 30. popo* 
ludniu pełen humoru „Baron 
Kimsl”, urozmaicony tańcami: 
wieczorem po raz pierwszy 
przewyboraa operetka „Panna 
w Koszarach, pełna dźwięcz* 
nych melodii, humoru i orygi­
nalnych tańców i ewolucji,

W czwartek po raz pierw­
szy „Baron cygański”

W piątek „Zemsta nietope­
rza" W sobstę „Polany w Ątne 
ryce* W niedzielę „Krakowia­
cy i Górale" Sprzedaż biletów 
na powyższe rozpoczęta.

— Halka w Dąbrowie. Te­
atr Czarneckiego dziś rospoes- , 
nie sezon zimowy nieśmiertel­
ną „Halkę”, w której; udział 
przyjmują pierwszorzędne siły 
■ cen werezawsklch, jak pp. 
Wojnowska, Proniewicz w ro­
lach głównych i innf. Polonez 
mazur i góralski taniec dopełni, 
całości.

Początek przedstawienia o 
godz. 7-ej m. 30 wieczorem.

Z teatru.
Picrw eze p rzedstaw ien ia  

operetki.
Sezon operetkowy mamy już 

w cale! pełni. WidHiliśmy „Mi­
łość cygańską”, „Gd — Gri”, 
.Barona Kimla” i „Piękną 
Helenę”. We wszystkich praed- 
etawleniacb tych uderzyła nas 
przedewszystkiem staranność 
artystów, pragnących szczerze 
wywiązać się ae swoich zadań. 
To* też wszystkie praeditewia- 
nia szły składnie; Nłe b y ło  
wielkich dysonansów między 
orkiestrą, a śpiewającym czy 
to w ansamblach czy part|e 
solowe. P. Wojnowska, znana 
zresztą już w Zsgłębiu, należy, 
jak już wspomnieliśmy, do ar 
tystek renomowosycb. Jej bo­
gaty w skalę glos posiada do­
skonałą szkołę, a gra pełnię 
pewności slabie, pp. Proniewicz
0 silnych i dźwięcznych akcen 
tacb głosu, Kozłowski wreszcie 
w rolach amantów to — czoło 
opsrstki obecnego sasastu. C o ­
raz większa wyrobienie, łatwość
1 pewność (w grze, mimo paw- 
nej jaszcze tremy, widzimy w 
p. Wilkoasawskiej. które bardzo 
ładnie wyglądała w „Gri—gri”.

Pierwszoplanowym artystą w 
operetkach stał eię również i 
p. Winiasskiewicz, który kre­
ując rolę Skowronka wel baro­
na Kimla a potem Menelausa 
w „Pięknej H sitnie doskonale 
podkreślił i bez szarża cały 
komizm tyck postaci Ostatnio 
wystawione „Piękaa Helena" 
była wprost koncertowo grana 
nietylko przez p. Wojnowską 
i Winlaszldewleza i Kosłowskis- 
ge, ale również i p. Millers, 
który miał wręcz świetne mo­
menty w roli wielkiego augura, 
krzesząc łskry dowcipu i nie­
frasobliwego humoru. Dobrzy 
byli dwa| Ajaksi, wcale ładnie 
prezentowała się p. Orwlcz, a 
wszyscy artyścł tsk byli dobrte 
usposobieni, że publiczność 
wypełniająca po brzegi salę 
bawiła się, jak nigdy, nie szczę­
dząc brawa, którem często 
prserywano tok skcii. Sądząc

z pierwszych tych przedstawień, 
którym dyrekcja nie poskąpiła 
wcale miłego baletu z „ewo 
iucjami", a dalsj z przyjęcia,
jakiego operetka doznała, nie 
ma wątpliwości, że będzie go­
rące nadal popierana przez 
naszą publiczność, rozmiłowaną 
poproetu w tego rodzaju spek­
taklach. J. M-ski,

Bolszewicy v) Białe),
Po w ejściu belizewików żydii m iejs­

cowi w itali ich bardzo przyjaźnie. Urzą­
dzali dwa razy dziennie swoje wiece Na 
wiecach tjo b  żydzi przemawiali w żargo­
nie lab po rosyjsku. Komitet rewolucyj­
ny składał c if z 4-eb obywateli miejsco 
wych: rosjaniaa, 2-ch żydów i polaka, 
krawca tsm eoisego. Ksiądz pozostał na 
miejscu Komitet przysłał po niego i 
robił mu wyrsuty. Ksiądz dziekan m usiał 
się tłum aczyć p r ie i  żydami z „Komrewu* 
ktćrzy go „oskarżali o sbrodnię*, Ze na­
mawiał ludai de zapisywania się na ooho 
ts ik ćw  do wojska polskiego. „Rowkom* 
zostaw ił księdzu na razie na wolności, 
ale pud aadzorem. Czekano na „czerezwy- 
ezajkę*. która jednak nie zdążyła przyje­
chać. Wezwano takZe do „rew kom n" 
szewca miejscowego, który sta ł aa czele 
zawodowego Stowarzyszenia robotników 
ehrześciańekioh. I ten m usiał się tłum a­
czyć przedZydami z grzechu, że aie przyj­
mował do Stowarzyszenia podejrzanych o 
komunizm, ani żydów. Jednego z urzę­
dników miejscowych „komrew* wyznaczył 
do udzitlea ia  ślubów, przyczem zachęcał 
także małżonków do brania rozwodów. 
Nikt jsdnak z chrześcian z tego nie 
skorzystał

Pod miastem bolszewicy rabow ali, jak 
bandyoi. Jednej rodzinie zostaw ili łaska­
wie dwie koszule.

Grasująca wmieście „siostra* rosyjska 
marzyła ciągle o tern, żeby już na zawsze 
pozostać w Białej tam iast w Rosji.

Czerwone wojsko było w łaohmanaoh i 
bez batów.

0 klęsce bolszewickiej mieszkańcy 
Białej pierwsi dowiedzieli się od żydów, 
którzy też pierw si zaczęli się wynosić 
z miasta. Młodzi żydzi wywędrowalj z 
plecakimi. Dzień przed odwrotem boisz* 
wików żydzi już wcale się nie pokazywali 
aa ulicach. L bolszawikaml wyszły z 
miasta setki żydów. Pośród bolszewików 
nastała taka psnika, że gdy do e ia a ta  
weszło 6 ułanów polskioh z podjazdu, 
kilkudziesięciu bolszewików poddało im 
się bez strzała. Pośród cofających się 
bolszewików widziano księdza, który po- 
w iedaiał, te  go ju ż  tak  prowżdzą 10 dni 
koło wozs. Przez dwa dni nic n u  jeść 
nie dano. Ksiądz żywił się śiiwkami, 
które sam zerwał, gdy przoehodaił koło 
sadn.

jffateni £apińskt
długoletni praktyk w dziedzi­

nie prawno sądowej
O b ro n a  — P o r a d y  — 

P r o ś b y .  U3o
Przyjmuje codziennie, prócz niadzisl i 
św ią t, od godziay 3-ej do 6 po południa.

przy ul. W arszaw skiej Nr. 20

s ^ s s ^ s s ^ s s a s s
Zarezerwowane

Dla fabryki chemicznej
„GÓRNIK**

w Dąbrowie Górniczej.
61*

S S S S S S E

O g ł o s z e n i ® .
Podaje się do wiadomości tutejszych odbiorców prą­

du elektrycznego, że Magistraty miast Sosnowca i Dą­
browy wezwane zostały do uregulowania sporu co do 
wysokości opłat za prąd i dzierżawę licznika na mocy 
ustawy z dnia 15 lipca 1920 r.

Ewentualne wyższe ceny obowiązywać będą usta­
wowo od 1 września 1920 r. i będą po ogłoszeniu wy­
roku ściągnięte.
i486  Zarząd Tow. Ake. Elektrowni Sosnowieckiej

M I T *  5 p,*,r ,«ny ?*-
W IJ I R '  in lętec, i .  ty l­
ko L*noijti»«y puder 

|  d is dzieci

JP cd ir Dzidzi"
s m siką k o g u tek

n a ty sb m iss t usuw* u p rie ła ść  i z tc z e r-  
w ie iien ie  skóry «a t t s r e e t i i .  hurtow e

sprzedaż es Zagłębie,

« Skład. 3pL M. jagiellowicz, 
SOfOQ*l8Ł.

D ROB NE 0GŁOSZĘH i it
i . *a * -

W Ę Z  E  j
g u m o w e  s o ą c e  o d  *|8 d o  8  e a l i

rosyjskiej fabrykacji, zdatne dla potrzeb

KOLEJOWYCH, FABRYCZNYCH
i innych celów technicznych 

w dużych ilościach są do nabycia w firmie

B r a c i a  S E R 6 I U .
W arszawa, M arszałkowska 120, tel. 32-38.

1478

Męska Szkoła Handlowa
początek lekcji' 

w czwartek dnia 9-o września 1920 r. |

MYDŁO z zu N tto śc i; 67 pros. tłuszczu
(ae znakiem  J  Cweigenhaft)

Sfrseśaj* hurtowo w llośsiseh ogrtsiozssysh ośneśnymi roiporzążzeoiiai rządz 
Dis keeper* ty w, fabryk i kopalń ustępstwo.

J. CWEIGENHAFT Sosnowiec, Targowa Nr. 7 a,
B W A ii: Wobeo pośssywasia się pod stoją firmę, żądajsie mydła tylko z* ssakiem .

J. CWEIłKNHAm. 820

Zgubiono srebrny  
zegarek damski z czarnym skórko­
wym paseczkioffi. Łaskawego znalaz­
cę uprasza się o zw rot za nsgrod* do 
Adm. .K uriera* 1476

Zgubiono dowody
osobiste j ko to  dyplom techniczny, 
oraz zaśw iadczenie fabryk w ydana 
na imię K azimiciza Cwilicha, Ł aska­
wy znalazca raczy zw rócić do „Karj. 
za nagrodą.____________________ 1473

Skradzione zostały
w podróży paten t na sprzedaż obuwia 
I tym czasow a legitymacja wyd prz z 
magistr. m. Szydłowa, na imię Froim a 
W assersztein, proszę o łaskawe zw ró 
cenie papierów  pocztą pod  adresem: 
W assersztein w Szydłow ie ul R adom ­
ska 24. Zieihia R adom sra pow. K oń- 
ski. 1475

Z a g i n ę ł a  książeczka
żyw nościow a w yd przez Zarząd kop. 
Hr. R enard na imię Antoniego- 
D a i u b y ._______________________1477

Skradalono książeczki
żywnościową i chlebow ą w ydane przez 
Zarząd kop Hr. R enard na imię F lor- 
jana B rejdaka oraz św iadectw u lekar- 
kie w raz z recep tą  na im ię E leonory  
B rejdakowej. 1479

Okazyjnie 
tan io  do sprzedania: futro męzkie. 
tużu rek  nowy, m arynarka sukienna i. 
pa lto  dla chłopca ; la t 15 ew entual­
n ie panienki. Zgłoszenia Sielce uł 
Nizka nr. 7 - 1 p a rte r, dom p. R ow iń­
skiego. 148:

W a n s jr
i nasiadów ki wynajmuj* ul. Ś rednia 
15 A dam a Hess*. _________ 1425
Państwowy Urząd Pośredni­

ctwa Pracy 
ul Piłsudskiego Nr. ^  16 poleca służbę 
domową, rzwmlesini o « ,  a także n ie­
w ykw alifikow anych ro b o tn ik ó - l ro ­
botnice, kandydatów  do term inu, o ras 
rutynow anych b im aiistćw , biuralistk i 
maszynistka, techników  p. Pośredni­
ctw o bezpłatne. 683

Ćbrześajaósks zakład
Zegarm istrzowskie-Jubilerski K. Ocho- 
row icz ul, M odrzejew ska Nr, 47. Przyj 
muje wszelkie reperacje zegarm istrzow - 
sko-jubilerskie „  Q94 (

W ózek dzieci any
tp ece row y , do sprzedania, ‘w iadom ość 
m A d m inistra cji „Kurjera* 1457

Zgubiono
kartkę  żyw nościow ą w /d an ą  przes 
M agistrat m. Sosnow ca na imię Faigi 
Fiszel.   1467

Konia
niedużego sprzedam . Szlachetka W iej­
ska  10 1471

C H A R A  K T B K ,  
P R Z E Z N A C Z E N IA ,  
M * a *  unM tać ,
«K> p rzedsięb rać
teras t w ptayesteści,

o k r e ś l a  
na podstawie Metafizyki. Psychofizjologii
i Grafologji, (badając cechy rąk i pisma), 
P E T E R S E N  S.'. lv  0r. Nauk Hermetyornyob. 
Sosnowice, Kołłątaja 6 (Mikołajewska},

O d  4 -e/ do  y-ej w ieczorem . 3

Tiucuttle „Spółki Wydeivwb, łl^rj. Zcgi.*Wydeweyi Spńlke Wydsueaicaw „Kurier Ze§iąa<a* A»d«ktor. Jńzaf Maciaiowikl,
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